Rodzinne trudności wychowawcze


Trudności wychowawcze to pewne zjawiska, które określane są również mianem nieprzystosowania społecznego lub zaburzeń zachowania polegające na nieprawidłowościach w zachowaniu. Przejawem tych nieprawidłowości są zachowania niezgodne z celem wychowania. H. Spionek trudność wychowawcza postrzega jako formy zachowania, które pozostają w sprzeczności z ideałem wychowawczym. Natomiast L. Bandura twierdzi, że jest to takie uporczywe zachowanie, które jest wynikiem konfliktu dziecka z otoczeniem społecznym. Pod terminem trudności wychowawcze kryją się zatem wszystkiego rodzaju trudności, przejawiające się w odbiegających od normy zachowaniach dzieci i młodzieży. 

Jednym z pierwszych i najbliższych dziecku środowisk, w którym trudności wychowawcze mają miejsce jest środowisko rodzinne. W nim to, od pierwszych dni życia dziecka, dokonuje się, a już na pewno powinno się dokonywać, wychowanie. Każde środowisko wychowawcze, w tym rodzina, odznacza się szczególną specyfiką. Oddziaływania wychowawcze rodziny mają największą moc ze względu na związki emocjonalne wiążące jej członków. Toteż przyczyn problemów, z jakimi dziecko przychodzi do szkoły, czy młody człowiek wchodzi w dorosłe życie należy doszukiwać się przede wszystkim w domu rodzinnym. 

W wielu rodzinach dzieci od najmłodszych lat sprawiają kłopoty swoim rodzicom. Czy te codzienne kłopoty można by już nazwać trudnościami czy zaburzeniami wychowawczymi? Nie. O zaburzeniach zachowania możemy mówić wtedy, gdy stopień nasilenia trudności nie maleje, mimo rutynowych oddziaływań wychowawczych.

W. Sztander wymienia następujące trudności wychowawcze, jakie dzieci sprawiają swoim rodzicom:

· zahamowanie (bierność, nieśmiałość, wycofywanie się),

· nadpobudliwość psychoruchowa,

· zachowania antyspołeczne (agresywność, arogancja, napastliwość słowna i w zachowaniach).

M. Przetacznikowa i G. Makiełło-Jarża dodają:

· negatywizm,

· infantylizm uczuciowy,

· lękliwość.

Z. Szymańska zwraca uwagę na jeszcze inne trudne zachowania dzieci wymieniane przez rodziców:

· nieposłuszeństwo,

· brak karności,

· krzykliwość,

· szukanie zaczepek,

· skłonność do bójek,

· ucieczki z domu,

· kradzieże, kłamstwa,

· płaczliwość.

Co wpływa na takie, a nie inne postawy dziecka? Niełatwo jest 

jednoznacznie ustalić rodzaje czynników, które determinują zachowania dziecka. Z pewnością przyczyn zaburzeń zachowania należy doszukiwać się w niewłaściwej atmosferze rodzinnej,  wadliwym systemie wychowawczym i postawach rodzicielskich. Nie można pominąć czynników wrodzonych, które rozwijają się w zetknięciu z niekorzystnym środowiskiem wychowawczym.


H. Spionek wyróżnia trzy grupy wadliwych systemów wychowania rodzinnego, a co za tym idzie postaw rodzicielskich:

· system nadmiernie surowy i rygorystyczny: wymaganie od dzieci bezwzględnego posłuszeństwa, karności, podporządkowania się nakazom i poleceniom rodziców, bez możliwości wyrażenia przez dziecko własnych sądów;

· system nadmiernie pobłażliwy: rodzice pozostawiają dziecku zupełną swobodę wyznając zasadę, że nie należy hamować jego aktywności spontanicznego rozwoju; zapewniają mu odpowiednie warunki i potrzeby materialne i interesują się sprawami dziecka wówczas, gdy ono owego zainteresowania wymaga; interweniują w zachowanie dziecka tylko wtedy, kiedy ewidentnie naruszy ono normy społeczne, ale nawet wtedy restrykcje wobec dziecka są niewspółmierne do przewinienia;
·  system niekonsekwentny : przypadkowe, niejednolite oddziaływania na dziecko – zależne od samopoczucia rodzica; brak konsekwencji w egzekwowaniu określonych zachowań dziecka.
W literaturze można odnaleźć jeszcze inną postawę rodzicielską 

– postawę nadmiernie chroniącą, w niektórych obszarach zbieżną z postawą nadmiernie pobłażliwą (tolerancja zachowań dziecka, pobłażliwość), która objawia się, dodatkowo, przesadną opiekuńczością, skłonnością do rozwiązywania wszelkich problemów za dziecko, zbędnym wyręczaniem go, izolowaniem od rówieśników, nie docenianiem możliwości dziecka, ograniczaniem mu rozumnej swobody, uleganiem mu.
Wszystkie wyżej wymienione postawy rodziców odciskają się mocnym

śladem na zachowaniu ich dzieci. Kiedy siedmioletnie dziecko obciążone różnego rodzaju zaburzeniami w zachowaniu podejmuje naukę w szkole, można założyć, że zetknięcie z nowym, odmiennym i tak różnym od domowego środowiskiem może stać się przyczyną kolejnych problemów.
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